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Wyniki wyborów do Senatu
Warszawa, 13. XI. (P A T .). Dziś w całej Polsce 

odbyły się posiedzenia wojewódzkich kolegiów wy
borczych, na których dokonano wyboru senatorów 
i ich zastępców.

M. st. WARSZAWA —  wybrani zostali na se
natorów: 1) Beck Józef, lat 44, min. spr. zagr.,
2) Barcikowski Stefan, lat 45, kupiec, 3) Dobkow
ski Stefan, lat 54, ppłk. w st. sp., 4) Miklaszewski 
Bolesław, lat 67, prof. s. g. h., 5) Starzyński Ste
fan, lat 45, prez. m. st. W-wy, 6) Szęlągowska An
na, lat 58, działaczka społ.

Poniżej podajemy wyniki nieoficjalne wyborów 
z poszczególnych kolegiów wojewódzkich.

LWÓW —  wybrani zostali: 1) dr Kolankowski 
Ludwik, lat 56, prof. U. J. K., 2) Bartlowa Maria, 
lat 63, 3) Bundzylak Maciej, lat 48, rolnik, 4) 
Semkowicz Aleksander, lat 53, introligator, 5) 
Pulnarowicz Władysław, lat 53, rolnik, 6) Inż. 
Tworydło Mikołaj, lat 54, urzędnik prywatny, 
wszyscy wybrani bez głosowania.

•ŚLĄSKIE —  W Katowicach wybrani zostali: 
1) Kornke Rudolf, lat 54, prezes Zarz. Gł. Powst. 
śl., 2) Grajek Michai, lat 55, prezes Zw. Górn. RP.,
3) Drozdowski Marian, lat 40, dyr. Izby Przem.- 
liandl. Wszyscy wybrani zostali senatorami jedno
myślnie bez głosowania.

ŁUCK —  wybrani zostali: 1) Gedrojc Tadeusz,

lat 48, prezes sądu okr. w Łucku, 2) Ks. Nosalew- 
ski Kazimierz, lat 67, proboszcz rzymsko-katol. we 
Włodzimierzu, 3) Puławski Ignacy, lat 52, prezes 
Izby przem.-handl. w Lublinie, 4) Tymoszenko 
Sergiusz, lat 57, inżynier, senatorowie wybrani zo
stali bez głosowania.

TARNOPOL —  wybrani zostali na senatorów: 
1) Wróbel Wiktor, lat 41, rolnik, 2) Dr Lachowicz 
W ojciech, lat 49, lekarz, 3) Malicki Mikołaj, lat 
48, rolnik. Senatorowie wybrani zostali bez głoso
wania.

LUBLIN —  Na senatorów wybrani zostali: 1) 
Lechnicki Felicjan, lat 53, rolnik ziemianin, 2) 
Ratelbach Tadeusz, lat 41, dziennikarz, 3) Zelek 
S-efan, lat 53, sędzia sądu apelacyjnego, 4) Lach- 
cik Jan, lat 46, inspektor szkolny.

POLESIE —  W Brześciu nad Bugiem wvbrani 
zostali: 1) Pacześniak Franciszek, lat 58, przeds. 
budowlany, 2) Milewicz Władysław, lat 45, lekarz. 
Wybrani zostali bez głosowania.

STANISŁAWÓW — wybrani zostali: 1) Dr Za
rzycki Ferdynand, lat 50, gen. w s. s., 2) Hordyń- 
ski Emilian, lat 47, adwoKat.

WILNO —  wybrani zostali: 1) Prystor Aleksan
der, płk. w s. s., 2) Dobaczewsai Eugeniusz, lat 
52, płk. w s. s., lekarz, 3) Kamiński Władysław, 
lat 45, prezes izby roln.

Wybory senatorów w Krakowie
Zgodnie z przepisami ordynacji wyborczej od

były się w niedzielę w Krakowie wybory czterech 
senatorów z województwa krakowskiego. W sali 
Starego Teatru o godzinie 13 zebrało się 240 elek
torów. Przewodniczący kolegium wyborczego po
seł prof. U J. dr M. Starzewski powołał z grona 
elektorów trzech sekretarzy, po czym wybrano Ko
misję Główną, składającą się z 15 członków. Do 
Komisji Głównej zostali w ybrani: Eustachy Geert- 
ner, dr J. Greger, mgr M. Gryglewski, A. Gustaw- 
ski, mgr A. Jasiewicz, inż. J. Jedynak, Wł. Kaba- 
ciński, dr M. Kaplicki, mgr T. Kołodziej, inż, S. 
Kubiński, gen. Łuczyński, L. Osiecki, dr F. Paw
łowski, dr J- Szymanowicz i inż. K. Wójcicki.

Komisja Główna ogłosiła cztery kandydatury: 
gen. Andrzeja Galicy, dra Wł. Stryjeńskiego, inż. 
Stan. Skoczylasa i Winc. Hyli.

Po ogłoszeniu listy kandydatów nastąpiło zgła
szanie kandydatów przez grupy, składające się 
z conajmniej 20 elektorów. W ten sposób zostały 
zgłoszone kandydatury: dra K. Ducha, dra B. Po- 
chmarskiego, Sieńki i Kleszczyńskiego.

Ponieważ liczba kandydatów była większa od 
ilości mandatów, przystąpiono do głosowania. Stry- 
jeński otrzymał 137 głosów, Skoczylas 151, Galica 
117, Hyla 61, Kleszczyński 107, P.ochmarski 85, 
Sieńko 94, Duch 89. W wyniku głosowania sena
torami wybrani zostali Stryjeński i Skoczylas, od
padli: Hyla i Pochmarski.

.W głosowaniu ściślejszym otrzymał Duch 109 
głosów, Galica 105, Kleszczyński 100, Sieńko 90. 
Senatorami wybrani zostali Duch i Galica.

Z wybranych senatorów Galica, Stryjeński i 
Skoczylas są członkami O. Z. N.

Miliard marek kontrybucji
zapłacą żydzi w Niemczech

Berlin, 13. XI. (P A T ). Niemieckie biuro in
formacyjne podaje:

Z dniem 1 stycznia 1939 r. żydom nie wolno 
będzie prowadzić handlu detalicznego, przedsię
biorstw ekspedycyjnych i biur zleceń, jak również 
samodzielnych przedsiębiorstw rzemieślniczych. 
Żyd od 1 stycznia 1939 r. nie może być kierowni
kiem przedsiębiorstwa. Marsz. Goering wydał roz 
porządzenie, według którego wszelkie szkody, wy
rządzone w dn. 8, 9 i 10 listopada zakładom i mie
szkaniom żydowskim muszą być niezwłocznie na
prawione przez właścicieli względnie handlują
cych żydowskich. Postanowiono nałożyć na cale 
żydostwo niemieckie grzywnę w wysokości 1 mi
liarda marek, jako karę za ohjdny mord paryski. 
Cała ta kwota przypada Rzeszy.

* * *
Berlin, 13. XI. (P A T ). Minister dr Goebbels 

jako przewodniczący izby kultury Rzeszy wydał

polecenie kierownikom teatrów, przedsiębiorstw 
koncertowych, instytucyj artystycznych, wystaw 
publicznych i szkół tańca, aby zakazali żydom u- 
częszczania do swych przedsiębiorstw.

Ani jednego żyda w  Niemczech 
nie bedzie do wiosny 19 3 9  r.

Berlin, 13. XI. Już wkrótce mają ukazać się 
zarządzenia, które uzupełnią ustawy norymber
skie przyspieszając opuszczenie Niemiec przez ży
dów. Dodatkowe ustawy zmierzać będą do tego, 
by już do wiosny 1939 r. nie było w Niemczech 
ani jednego obywatela narodowości żydowskiej i 
by do tego czasu zlikwidowana była sprawa ma
jątków żydowskich. Obecnie podaje się bilans 
strat, jakie ponieśli żydzi w czasie demonstracji 
które trwały dwa dni. Spalono ogółem przeszło 30 
synagog i domów modlitwy, zdemolowano i znisz
czono towary w 180 wielkich sklepach żydowskich.

Kodek Biernacki wojewody 
lwowskim

Warszawa, 13. XI. Dziennik A. B. C. donosi: 
„Z kół dobrze poinformowanych dowiadujemy się, 
że w dniach najbliższych ma nastąpić zmiana na 
stanowisku wojewody lwowskiego. W miejsce do
tychczasowego woj. dra Biłyka ma być zamiano
wany wojewodą lwowskim p. Kostek Biernacki.

Ambasador turecki u min. Becka
Warszawa, 13. XI. (P A T ). W dniu 1 b. m. p. 

minister spraw zagranicznych Józef Beck przyjął 
ambasadora tureckiego p. Feridtek, który przybył 
aby jeszcze przed oficjalną notyfikacją powiado
mić rząd polski o wyborze nowego prezydenta re
publiki tureckiej Ismeta Inonu.

* * *
Ankara, 13. XI. Pogrzeb Kemala Ataturka od

będzie się w Ankarze w dniu 21 b. m.
 oOo------

Szacunek Mussoliniego dla powagi 
Domu Bożego

KAP.: Z wielkim uznaniem dla Mussoliniego 
podkreślają w Rzymie następujący epizod z dni 
ostatnich.

Syn Mussoliniego, Bruno, wraz ze swą mał
żonką udali się po zawartym małżeństwie do ba
zyliki św. Piotra. W orszaku znalazł się również 
„duce“ , na którego widok zgromadzony tłum wy
bucha okrzykami „evviva“ . U wejścia do świątyni 
Mussolim zwraca się nagle do tłumu: „Cicho! 
Tu nie ulica, tu. Dom B oży!“

Nc Jte ograniczenia w  prawie 
małżeńskim Włoch

KAP.: Włoska rada ministrów zatwierdziła 
przepisy w obronie rasy, na mocy których zaka
zane są małżeństwa obywateli włoskich pochodze
nia aryjskiego z członkami ras innych. Przepisy te 
ogłaszają za nieważne małżeństwa zawarte wbrew 
tym przepisom i pozbawiają je  wszelkich skutków 
prawnych, równocześnie zaś zakazują duchowień
stwu wpisywania tego rodzaju małżeństw do re
jestrów stanu cywilnego.

Zaznaczyć naieży, że „Osservatore Romano", 
nie ogłosił dotąd ani tekstu przepisów, ani jakich
kolwiek o nich komentarzy.

Niewypłacalno# kołchozów sowieckich
Moskwa 13. IX. (P A T .). „Socjalisticzeskoje 

ziemledielnie" donosi, że w obwodzie moskiewskim 
zarządy kołchozów nie wypłacają należności koł
choźnikom. W kołchozie im. Mołotowa z należnych 
kołchoźnikom 120 tys. rubli wypłacono zaledwie 
8 i pół tys., a resztę pieniędzy w sposób karygod
ny roztrwoniono. W obwodzie kujbyszewskim za
trzymane są zarobki szoferom traktorów. Stacja 
maszynowo-traktorowa w rejonie bogaczowskim 
połowę zarobków należnych szoferom obróciła na 
własne cele. Dziennik domaga się pociągnięcia 
winnych do odpowiedzialności sądowej.

20 tys. żydów w obozach 
koncentracyjnych

Berlin 13. XI. Wśród zarządzeń, które rząd 
III Rzeszy wydał w związku z akcją antyżydow
ską, zasługuje na uwagę masowe zamykanie ży
dów w obozach koncentracyjnych. W obu ostat
nich dniach (11 i 12 XI.) miano w nich umieścić 
ponad 20 tys. żydów. Osadzeni tam żydzi mają 
w dodatku sami opłacać swe utrzymanie w obozie 
koncentracyjnym (10 mk od osoby).
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Wynik! wyborów do SeiLaiu
( C i ą g  d a l s z y )

Podajemy dalszą listę wybranych senatorów.
KIELCE —  senatorami wybrani zostali: 1) To

maszkiewicz L., lat 46, dziennikarz, 2) Berbecka 
Z., lat 64, 3) Jędrusik H., lat 43, nauczyciel, 4) 
Ks. Żelek R., lat 46, proboszcz, 5) Radziwiłł K., 
lat 40, ziemianin, 6) Lachocki A., lat 54, rolnik.

NOWOGRÓDEK — senatorami wybrani zostali: 
1) Wielowieyski J., lat 41, urzędnik, 2) Godlewski 
J., lat 46, rolnik.

BIAŁYSTOK —  wybrani zostali na senatorów:
1) Łazarski Michał, lat 43, rolnik, 2) Siciński Sta
nisław, lat 43, rolnik, 3) Rataj J., lat 49, adwokat.

WOJ. WARSZAWSKIE —  senatorami wybrani 
zostali: 1) Koc Adam, lat 47, płk. w st. sp., 2) 
Przedpełski B., lat 42, rolnik, 31 Rembieliński J., 
lat 41, dziennikarz, 4) Róg Michał, lat 55, dzien
nikarz, 5) Budzanowski J., lat 51, burmistrz.

: o q o :

Plan odbudowy Francji
Paryż, 13. XI. (PA T .). Wczoraj późnym wieczo

rem min. Paul Reynaud przyjął przedstawicieli 
prasy, udzielając im bliższych wyjaśnień na temat 
planu odbudowy gospodarczej Francji. Zdaniem 
ministra zagadnienie tej odbudowy rozważanie po
winno być z trzech punktów widzenia: cen, kre
dytu i pracy. Przechodząc do problemu cen, Rey
naud wyjaśnił, że unormowanie cen hurtownych 
nie pozwalało w wielu wypadkach przeprowadzać 
przemysłowcom modernizację produkcji.

Omawiając problem kredytu, minister stwier
dził, że producenci rolni i przemysłowi nie mogli 
częstokroć uzyskiwać kredytu z powodu wielkiej 
konkurencji na rynku finansowym, wywołanej 
przez państwo i wielkie zakłady użyteczności pu
blicznej, które zaciągały pożyczki na zasadzie sto
py procentowej prohibicyjnej, celem pokrycia 
wciąż wzrastających deficytów, celem udostępnie
nia tych kredytów na zasadzie stopy procentowej 
prohibicyjnej osobom prywatnym, należy usunąć 
państwo z rynku kapitałów, zmniejszając wydatnie 
jego pożyczki.

Przechodząc do problemu pracy minister 
stwierdził, że Francja musi powiększyć o 40 pro
cent swą produkcję. Zatrudnienie wszystkich bez
robotnych nie zwiększyłoby tej produkcji o wię
cej jak o 7 procent. Przed kilku miesiącami —  o- 
iwiadezył Reynaud, postawiłem z trybuny izby

deputowanych następujące zapytanie: czy sądzi
cie, że Francja może dzisiaj w dalszym ciągu u- 
trzymywać swój standart życia, przygotowywać 
swą obronę i równocześnie odpoczywać przez dwa 
dni w tygodniu? Do dnia dzisiejszego mamy ty
dzień o dwóch niedzielach, lecz wydanym wczo
raj dekretem ten stan rzeczy zostanie usunięty. 
Równocześnie umożliwionym zostanie zarówno pra
codawcom jak robotnikom przedłużenie czasu pra
cy w ramach 40-godzinnego tygodnia. Przechodząc 
do zagadnienia powiększenia we Francji liczby 
urodzin, minister oświadczył, iż na cel ten prze
znaczone zostanie 200 milionów franków. Mówiąc
0 wrażeniu, które ten plan oabudowy wywoła w 
kraju, oświadczył minister, iż osoba jego stanie 
się zapewne bardzo niepopularna. Fakt ten jednak 
nie interesuje go, gdyż zadaniem jego jest wy
prowadzenie Francji z niezwykle niebezpiecznej 
sytuacji. Zestawiony ostatnio bilans jest wymow
ny. Francja żyje już od lat ze swego kapitału, 
a ten stan rzeczy nie może trwać dłużej. To co 
uczyniliśmy wczoraj jest dopiero pierwszym kro
kiem na drodze, która jest na pewno dobra
1 w swych skutkach okaże się błogosławiona. —  
W zakończeniu minister stwierdził, że utrzymanie 
uchwalonej wczoraj podwyżki podatków, zależeć 
będzie od przebiegu odbudowy gospodarczej kraju.

 o O o -—

NfcpodEegłościowe uroczystości Polaków
za granicą

Wiedeń, 18. XI. (P A T ). Wczoraj wieczorem 
związek stowarzyszeń polskich w Wiedniu zorgani
zował uroczystą akademię, poświęconą 20-leciu 
istnienia wskrzeszonego państwa polskiego. Do 
bardzo licznie zebranych członków kolonii polskiej 
wygłosił podniosłe przemówienie konsul general
ny R. P. Grabiński. Akademię zakończyły produk
cje artystyczne.

Nowy Jork, 18. XI. (P A T ). W ambasadzie R. P. 
w Waszyngtonie odbyło się z okazji święta niepod
ległości przyjęcie, w którym wzięło udział ok. 600 
osób. Ambasador R. P. Potocki wygłosił dłuższe 
przemówienie, transmitowane w okolicznościowym 
programie radiowym na całe Stany Zjednoczone.

Gdańsk, 13. XI. (P A T ). Z okazji 20-tej roczni

cy odzyskania niepodległości odbyła się wczoraj 
wieczorem w przepełnionej sali hali sportowej 
w Gdańsku uroczysta akaaemia zorganizowana 
przez gminę polską —  związek Polaków. W aka
demii wziął udział m. in. komisarz generalny R. 
P. min. Chodacki z małżonką, kierownicy polskich 
urzędów i instytucyj i przedstawiciele wszyst 
kich organizacji polskich na terenie w. m. Gdań
ska.

Przemówienie okolicznościowe wygłosił członek 
zarządu głównego federacji b. poseł Jan Walew
ski. W ramach akademii zespół łódzkiego teatru 
miejskiego odegrał widowisko Nowakowskiego „Ga
łązka rozmarynu". Przygrywała orkiestra kolejo
wego klubu sportowego w Gdańsku.

Promocja Marzałka Śmigłego Rydza
Warszawa, 13. XI. (P A T ). Senat politechniki 

warszawskiej, dołączając się do hołdu innych wyż
szych uczelni, nadał w dniu 13 października dy
plom doktora honorowego nauk technicznych p. 
Marszalkowi Śmigłemu-Rydzowi.

Podniosła uroczystość promocji pana Marszał
ka odbyła się dzisiaj w południe w Politechnice, 
w ramach Inauguracji roku akademickiego.

Po otrzymaniu dyplomu p. Marszałek wygłosił

dłuższe przemówienie, które zakończył słowami, że 
„wojsko ma wysoki szacunek dla nauk technicz
nych, widząc w nich swe wierne sojuszniczki, a ka
żdy dowódca wojskowy z całego serca pragnie jak 
najw iększego ich rozmachu, jak najbujniejszego 
rozkwitu, no wie, że one nie tylko do zwycięstwa 
walnie pomagają, ale również krew jego żołnierza 
dla przeciwnika kosztowniejszą czynią",

  :oO o:----------

Wisła - Garbarnia 3:1 (1:1)
Po meczu z Cracovią w ubiegłą niedzielę Gar

barnia zmierzyła się dziś z ligową drużyną Wisły, 
ulegając je j 1:3 (1 :1 ).

Mecz dzisiejszy nie wiele różnił się od meczu 
z ubiegłej niedzieli. Brak tempa, ochoty do gry był 
jego główną eechą.

W :sła wygrała zasłużenie, aczkolwiek Garbar
nia, miała więcej okazyj do bramek, albowiem była 
faktycznie drużyną lepszą i to zarównie technicz
nie jak i taktycznie.

We Wiśle, która wystąpiła w osłabionym skła
dzie, słabo wypadła pomoc. Atak łatwo zdobywał 
teren, ale pod bramką guoił się. —  W Garbarni 
najlepszą formacją tym razem była pomoc, która 
przetrzymała cały mecz. W ataku dobrym był No
wak i Pazurek. Bramki dla Wisły zdobyli: Artur 2 
i Gracz 1. Dla Garbarni Nowak. Sędziował p. Me
dycki. Publiczności około 1.000 osób.

-:oO o :-

Z ostatniej chwili
Polska-Irlandia 2:3 (1:2)

Aktywiści arabscy przy pracy
Jerozolima, 13. IX. (P A T ). Ubiegłej nocy 

wrzucono w Gazie do jednego z domów bombę. —  
Pięć osób zostało zabitych. W czasie ataku na żoł
nierzy brytyjskich, pełniących w tym mieście 
służbę regulowania ruchu ulicznego, jeden z żoł
nierzy został zabity, drugi zaś ciężko raniony. —  
Ogłoszono zakaz opuszczania mieszkań w ciągu 
całej doby. Aktywiści arabscy zabili w Haifie 
funkcjonariusza służby celnej narodowości arab
skiej.

Krakowska Liga Okręgowa
Po dzisiejszych spotkaniach tabela nieco się 

skrystalizowała. Fablok i Krowod-za umocniły 
swoje pozycje, spychając pauzującą Olszę na trze 
cie miejsce Tarnovia dzięki imponującemu zwy
cięstwu nad Makkabią wysunęła się na czwarte 
miejsce wyprzedzając Zwierzynieckiego. Na dole 
jest bez zmian a tabela przedstawia się nastę- 
Whco.

TABELA LIGI OKRĘGOWEJ:
gier punkt. st. brm.

1) Fablok 7 13 22 : 6
2) Krowodrza 6 10 18 r 9
3) Olsza 6 8 14 : 7
4) Tarnovia 6 8 23 :19
5) Zwierzyniecki 7 7 11 :19
6) Podgórze 8 6 8 : 9
7) Chełmek 6 5 12 :11
8) Mościce 4 4 13 : 8
9) Makkabi 4 3 6 :12

10) Korona 7 2 7 :18
11) Grzegórzecki 7 1 4 :26

TARNOVlA — MAKKABI 7:0 (4:0).
(Telef. wł.). Makkabi zagrała jede„ ze swych naj

słabszych meczj, natomiast Tarnovia zaprezentowała 
grę na b. wysokim poziomie. Jedynym usprawiedliwie
niem gości, był brak kilku zdyskwalifikowanych gracz,. 
Bramki strzelili Bazali 2, Pirych 2, Paluch 2, i Roik 1, 
Wyróżnił się świetnie grający Majka.

CRACOYIA — MOŚCICE 4:2 (1:2).
Mościce wniosły do giy dużo ambicji i bojowcści, 

czego dowodem był wynik korzystny dla gości do 
przerwy. — Po przerwie Cracovia wytrzymała szyb
kie tempo i potrafiła szalę zwycięstwa przechylić na 
swoją korzyść. Bramki zdobyli: Młynarek, Bartyzel, 
Płachta i Madryga, zaś dla gości Oprych i Kozub.

KORONA — GARBARNIA Ib  3:1 (1:0).
Sokoli zagrali jeden z dobrych swych meczy, i gdyby 

zagrywali tak dalej, to widmo spadku z Ligi Okręgo
wej ńawnoby zażegnali. BramKi zdobyli Ursyn 2 i Pie
karz, dla Garbarni Holender. Na wyróżnienie zasługuje 
Ursyn i bramkarz Bochenek, obaj z Korony.

KROWODRZA — PODGuRZE 2:0 (2:0).
Krowodrza ostatnim zwycięstwem ugruntowała swą 

czołową pozycję i jest jednym z kandydatów do mi
strzostwa. Pokonała ona dzisiaj słabo grające Pod
górze. Bramki uzyskał najlepszy na boisku JakuDiec, 
gracz o nieprzeciętnych walorach piłkarskich. U poko
nanych na wysokości zadania stanął jedynie bramkarz.

FABLOK — ZWIERZYNIECKI 3 :1  (3 : 1)
Chrzanów, (tel. wł.). Dziś odbyły się tutaj zawody 

w ramach Ligi Okręgowej, w których zasłużone zwy
cięstwo odniosła miejscowa drużyna. Bramki zdobyli: 
Kula, Risner i Socha, zaś dla pokonanych honorowy 
punkt uzyskał Pamuła z karnego. Mecz tylko do pauzy 
stał na dobrym poziomie i był b. ciekawym. Sędziował 
b. dobrze p. Kopta.

WISŁA I b  — CHEŁMEK 6:4.
Tel. włas. W ramach pucharowych rozgrywek 

Ligi Okręgowej rezerwa Wisły pokonała po b. emo
cjonującej walce Chełmek w stosunku 6:4.

Mistrzostwa siatkówki Okr. Krakowskiego
Tarnów (telef. włas.). W ramach rozgrywek o mi

strzostwo siatkówki Okręgu Krakowskiego odbyły się 
następujące mecze:

Tempo — Cracovia 2:0 (15:11, 16:14), w pierwszym 
secie zdecydowana przewaga Tempa, natomiast w dru
gim secie, gra była zupełnie wyrównaną.

Wisła — Sokół 2:0 (15:7, 15:5). Bardzo łatwe zwy
cięstwo Wisły, dla której młoaa drużyna Sokoła nie 
stanowiła groźnego przeciwnika.

Wisła — Tempo 3:1 (15:6, 12:15, i 15:12). Był to 
najciekawszy mecz dnia. Wisła zwyciężyła dzięki do
skonałemu Stockowi.

Cracovia — Sokół 2:0. Ostatnie spotkanie stało na 
b. niskim poziomie. Zwyciężyła więcej rutynowana Cra- 
covia 15:9 i 15:12.
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Kalendarzyk katolicki
PONIEDZIAŁEK U LISTOPADA. Św. Jozafata 

Biskupa i Męczennika. Św. Jozafat urodził się na 
Wołyniu koło r. 158u. Wstąpił do zakonu Bazylia
nów, został archimandrytą w Wilnie, a w końcu 
arcybiskupem w Połocku. Przez całe życie pracował 
nad zjednoczeniem prawosławia z Kościołem kato
lickim. Wrogowie unii zabili go w Witebsku w ro
ku 1623.

Wschód słońca o godz. 6.54, zachód o godz. 15.46. 
Długość dnia 8 godzin 52 minut,

 : o o o : ----------

'Kronika krakowóka
ze b r a n ie  o d d zia łu  k r a k . po l . t w a  p r zy

RODNIKÓW IM. KOPERNIKA, We wtorek dn. 15 
XI. 1938 w Zakładzie Mineralogicznym U. J. przy ul. 
Gołębiej 11 odbędzie się zebranie naukowe Oddzia
łu z odczytem prof. dra M. Gieszczykiewicza p. t. 
„Rozwój i stan obecny systematyki bakteriologicz
nej". Początek o godz. 6.15. Goście mile widziani.

KRWAWA BÓJKA W SZYNKU. W sobotę o g. 
23, w szynku Kamelgissera przy ul. Limanowskiego 
13 powstała bójka pomiędzy kilku nietrzeźwymi o- 
sobnikami, w czasie kótrej Ludwik Kędra, robotnik, 
doznał ciętej rany na głowie, zaś brat jego Włady
sław doznał lekkiej rany na czole. Wezwany lekarz 
Pogotowia Ratunkowego, po udzieleniu pomocy — 
przewiózł Ludwika Kędrę do szpitala św. Łazarza, 
zaś Władysława Kędrę pozostawił opiece domowej. 
Sprawców pobicia, a to Leona Barcika i Stanisła
wa Brzezińskiego policja zatrzymała.

ARESZTOWANIU, W sobotę zatrzymany został 
przez policję Stefan Blaraseni, robotnik, zam. w 
Górce Narodowej 13, za kradzież ołowiu, wart. 500 
zł na szkodę Henryka Poprawskiego, właściciela 
składu starego żelaza przy ul. Pawiej 16.

Tego samego dnia policja zatrzymała Fr, Oko- 
wacza za kradzież około 10 kg kiełbasy na szkodę 
nieznanego właściciela.

• KRADZIEZ NA UL, GOŁĘBIEJ. W  sobotę o g. 
19, skradziono z samochodu osobowego, pozostawio
nego bez opieki na ulicy Gołębiej lisa srebrnego, 
płaszcz damski i czarną bluzkę damską, oraz 2 p. 
rękawiczek, ogólnej wartości około 500 zł, na szko
dę Juliana Rakoczego z Nowego Sącza.

REPERTUAR TEtfTRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO.
Poniedziałek, 14. XI. „Poławiacze pereł". .
wtorek, 15. XI. „Korsarz" M. Acharcha.

!§ r i, REPERTUAR KIN:
ADRIA: „Granica".
APOLLO: „Florian" (według powieści M. Ro

dziewiczówny).
KINO DOMU ŻOŁNIERZA: Od soboty 12 listo

pada 1938 r.: „Książę i żebrak".
L. O. P. P.: „Miłość i łzy kobiety".
MUZEUM: „Wierna rzeka".
PROMIEŃ: „Robin Hood", w/g pow. w. scoaa.
SCALA: „Modelka" (Joan Crawford).
STELLA: „Skłamałam" (J. Smosarska).
ŚWIT: „Królewna Śnieżka". Realizacji Walta 

Disney'a.
SZTUKA: „Ostrożnie profesorze".
UCIECHA: „Więzienie bez krat".
WANDA: „Paweł i Gaweł". W rolach głównych: 

Adolf Dymsza, Eugeniusz Bodo, Helena Grossówna.
 ------------------ C\ 3 ------------------

Socjalistyczny obchOd XX>leć3 
niepodległości

Socjaliści urządzili w niedzielę odrębny obchód 
20-lecia niepodległości. Obchód robił na bezstron
nych widzach bardzo przykre wrażenie. Nie znać 
było ani radości z odzykania niepodległości, brak 
było podniosłego nastroju. Widziało się zaciśnięte 
pięści, było się świadkiem napadania i bicia spo
kojnych przechodniów, słyszało się tchnące nie
nawiścią niewybredne okrzyki.

Zwracała uwagę ogromna ilość żydów w pocho
dzie. Niesiono kilka czerwonych sztandarów z na
pisami żydowskimi. Pochód przeszedł o godzinie 
10 spod Domu Górników przy Alei Krasińskiego, 
ulicami Zwierzyniecką, Straszewskiego, Podwale i 
Szczepańską na Rynek Główny, gdzie odbyło się 
zebranie. Przemawiali m. in. Ciołkosz, gen. Roja, 
Piotrowski (T. U. R.), Mroczek (Stron. Dem.'), 
Schreiber (Eund) i dr Szumski.

Od Administracji
Celem uregulowania nakładu pro

simy o jak najrychlejsze uregulowa
nie prenumeraty.

Młodzież ku tzci
Katolicka młodzież archidiecezji krakowskiej 

obchodziła w niedzielę uroczyście święto swego 
Patrona. W dniu św. Stanisława Kostki, odbyły się 
na terenie archidiecezji uroczyste akademie w 244 
oddziałach K. S. M. m.

Piękny przebieg miał obchód, urządzony przez 
K. S. M. M. oddział Modrzejówka (parafia św. 
Szczepana w Krakowie), gdyż Święto Młodzieży 
połączone było z obchudem 20-lecia istnienia od
działu. Protektorat nad uroczystością objął Ks. 
Metropolita Sapieha, który zaszczycił swą obecno
ścią akademię.

Uroczystość rozpoczęła się Mszą św. w kościele 
św. Szczepana, którą odprawił ks, wikariusz mgr 
Przybyszewski. W czasie Mszy w. druhowie przy
stąpili do wspólnej Komunii św.

O godzinie 12, odbyła się w sali przy ul. Ma
zowieckiej akademia. Przybyłego Ks. Metropolitę 
zebrani powitali owacyjnie, po czym dyrektor Od
działu K. S. M. M., ks. dr Groblicki powitał Do
stojnego Gościa, krótkim przemówieniem. Na pro
gram Akademii, złożyły się produkcje chóru dru
hów i orkiestry symfomcznej Z. M. P. R., raport 
z dwudziestolecia złożony przez prezesa Oddziału,

W  związku z wyborami do Rady Miejskiej po
dzielone zostało miasto Kraków na 10 okręgów wy
borczych.

GRANICE I OKRĘGU biegną: od lewego brze
gu Wisły naprzeciw wylotu ul. Bernardyjskiej, ul. 
Bernardyńską, św. Gertrudy, Potockiego Andrzeja, 
Zyblikiewicza. zachodnią stroną plantu kolejowe
go, ul. Lubicz, Basztową, Krowoderską, Biskupią, 
Łobzowską, Batorego, Michałowskiego Piotra, Ko
chanowskiego Jana, Dolnych Młynów, Garncarską, 
Piłsudskiego Józefa, Al. Krasińskiego, wreszcie 
lewym brzegiem Wisły dc wylotu ul. Bernardyn-

GRANICE II OKRĘGU biegną: od mostu Dęb
nickiego Al. Krasińskiego, AL Focha, lewym brze
giem Rudawy, zachodnia granicą miasta do brze
gów Wisły, a wreszcie lewym brzegiem Wisły do 
mostu Dębnickiego.

GRANICE Ili OKRĘGU biegną: ul. Garncar
ską, Dolnych Młynów, Kochanowskiego Jana, Mi
chałowskiego Piotra, Karmelicką, Al. Słowackiego, 
ul. Łobzowską, PI. Kazimierza Wielkiego, ul. Ka
zimierza Wielkiego, Podchorążych, Bronowicką, 
zachodnią granicą miasta, lewym brzegiem Ruda
wy, Al. Focha i ul. Piłsudskiego Józefa do ul. Garn
carskiej.

GRANICE IV OKRĘGU biegną: ul. Karmelicką, 
Al. Słowackiego, ul. Łobzowską, PI. Kazimierza 
Wielkiego, ul. Kazimierza Wielkiego, Podchorą
żych, Bronowicką, zachodnio-północną granicą 
miasta, ul. Prądnicką, Długą, Basztową, Krowoder
ską, Biskupią, Łobzowską i Batorego.

GRANICE V OKRĘGU biegną: ul. Prądnicką,

Dwie rozprawi; o bójki
Przed Sądem Okręgowym w Krakowie odbyły 

się w sobotę dwie rozprawy o bójki. Pierwsza bój
ka miała miejsce 18 września b. r. przed restau
racją Michny na ul. Koszykarskiej. W czasie bójki 
Bronisław Ślusarczyk ugodził nożem w szyję Jó
zefa Nawratila, który zmarł skutkiem upływu krwi. 
Sąd skazał Ślusarczyka na rok więzienia. Fran
ciszka Golika na 2 łata, Tomasza Heretyita na 6 
miesięcy więzienia.

W tym samym dniu odbyła się rozprawa prze
ciwko Benedytkowi Śliwie, Julianowi Derusowi i 
Wł. Jaworskiemu, oskarżonym o udział w bójce 
w Bieżanowie w dniu 8 września b. r. Sąd skazał 
Śliwę na rok więzienia, Der asa i Jaworskiego na 
6 miesięcy więzienia.

swego Patrona
druha R. Woszczynę, deklamacja druha Chwały 
i odśpiewanie „My chcemy Boga". Do zebranych 
przemówił na końcu Ks. Metropolita, wyrażając 
radość z rozwoju K. S. M. i zwracając członkom 
K. S. M. uwagę, że należenie do katolickiego sto
warzyszenia w dzisiejszych czasach nakłada na 
nich obowiązki ciężkie. W szeregach Stowarzysze
nia —  mówił Ks. Metropolita —  nie ma miejsca 
dla „ciurów ", gdyż przynależność do K. S. M. rów
na się walce z złym, szczególnie ze złymi skłon
nościami, które tkwią tak silnie w naturze ludz
kiej, a które już w młodości się pokazują.

Po Akademii nastąpiło wpisywanie się do księ
gi pamiątkowej.

OBCHÓD W BURSIE KS. K 5NOW1CZA.

Obchód ku czci Patrona młoc ieży, rozpoczął 
się w Związku Młodzieży Przem. . vęk. Mszą św., 
którą w kaplicy Bursy odprawił Ł Prałat Kulig. 
Po południu o godzinie 16, nabożeństwo odprawił 
Ks. Biskup dr Rospond. Wieczorem koło teatralne 
Związku odegrało sztukę K. Milieskiego p. t. : 
„Granitowy Króiewicz Ducha".

Długą, Basztową, Lubicz, Mogilską i północno- 
wschodnią granicą miasta do ul. Prądnickiej.

GRANICE VI OKRĘGU biegną: ul. Lubicz, Mo
gilską, północno-wschodnią granicą miasta do brze
gów Wisły, levrym brzegiem Wisły do mostu kole
jowego oraz wschodnią stroną plantu kolejowego 
do ul. Lubicz.

GRANICE VII OKRĘGU biegną: od lewego 
brzegu Wisły naprzeciw wylotu ul. Bernardyń
skiej, ul. Bernardyńską, św. Gertrudy, Potockiego 
Andrzeja, Zyblikiewicza, zachodnią stroną plantu 
kolejowego, ul. Miodową, Estery, P. Nowym, ul. 
Meiselsa Rabina, AugustiańsKą, Skawińską, Kra
kowską do przyczółka mostowego i lewym brzegiem 
Wisły do wylotu ul. Bernardyńskiej.

GRANICE VIII OKRĘGU biegną: od przyczół
ka mostowego na Wiśle, ul. Krakowską, Skawińską, 
Augustiańską, Meiselsa Rabina, Pi. Nowym, ul. 
Estery, Miodową, zachodnią stroną plantu kolejo
wego, mostem kolejowym na Wiśle, prawym brze
giem Wisły do ul. Na Zjezdzie i tą ulicą, PI. Zgo
dy, ul. Lwowską, Rękawka, Zamojskiego oraz Le
gionów do mostu im. Marszałka Piłsudskiego.

GRANICE IX OKRĘGU biegną: ul. Na Zjeździe, 
Lwowską, Rękawka, Zamojskiego, Legionów', Kal- 
waryjską, Wadowicką, południowo-wschodnią gra' 
nicą miasta oraz prawym brzegiem Wisły do ul. Na 
Zjeździe.

GRANICE X OKRĘGU biegną: ul. Legionów, 
Kalwaryjską, Wadowicką, południowo-zachodnią 
granicą miasta, prawym brzegiem Wisły do mostu 
im. Marszałka Piłsudskiego.

Szkolnictwo no Srfezu i Orawie
Główny Komitet dla Spiszą, Orawj i Czadec

kiego w Krakowie, Rynek Gł. 22 zwraca się z pro
śbą do wszystkich PP. Dyrektorów i Kierowników 
szkól wszelkich typów i Komitetów Rodzicielskich 
aby zechcieli pospieszyć Komitetowi z pomocą 
materialną na rzecz

pomocy szkolnictwu polskiemu na Spiszu, 
Orawie i Czadeckiem.

W tym celu uprasza Komitet o rozsprzedaż zna
czków, które zostaną rozesłane do wszystkich 
szkół. Zebrane ofiary pieniężne, jako też kwoty 
gotówkowe prosimy wpłacać blankietem P. K. O. 
Nr 410.000 Komunalna Kasa Oszczędności miasta 
Krakowa.

Wybory do Rady Miejskiej

Podział Krakowa na okręgi

Kino „S WIT** ul. Straszew skiego 18. Tel. Nr 182-01.
Od piątku, dni- 28 października 1938. Rewelacja X X  wieku! Film cudo!

KRÓLEW NA ŚNIEŻKA
ReaUzacji słynnego WALTA DISNEYA twórcy niezrównanych fifmów rysunkowych

Przedstawienia codziennie o godzinie 5, 7 i 9. W  dni świąteczne od  godziny 3-ej popołudniu.
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Kino „PROMIEŃ" T. S. I . ul. Podw ale 6. Tel. 124- 26 .

Dziś i dni następnych najwspanialszy, najpiękniejszy film obecnego sezonu prolongowany

ROBIN HOOD
Dramat wytwórni W A R N E R  BR OS S ,  według powieści W A L T E R  S C O T T A

Przedstawienia codziennie o  godzinie 5, 7 i 9. — W  niedzielę o  godzinie 3 po południu.

B lU c łie r
W związku z pogłoskami o rozstrzelaniu mar

szałka Bluchera przypomnieć należy w paru sło
wach o karierze tego człowieka. Wasyli Konstan- 
tynowicz Bliicher jest synem jarosławskiego chło
pa. Karierę wojskową miał niezwykle szybką. Po 
rozgromieniu gen. Wrangla na Krymie, Bliicher 
dowodził 51 sowiecką dywizją. W styczniu 1921 r. 
przybył do stolicy republiki dalekowschodniej 
Czitu i wstąpił do komendy rewolucyjnej armii 
sybirskiej. Łatwo rozgromił wojska atamana Sie- 
mionowa i barona Unger Sternberga, którego głó
wne siły pokonał niedaleko Kiachty. Po konferen
cji dajreńskiej, która położyła kres interwencji 
Japonii w sprawie rosyjskiej, Bliicher wszedł zwy
cięsko do Władywoscoku po uprzednim rozbiciu 
,,Diderixa-wojewody“ . Po pewnym czasie Bliicher 
znika z horyzontu politycznego i pod przybranym 
nazwiskiem gen. Galena zjawia się w Chinach.
a*—m a ^ — ^ —

ft&wa broń uzyskały statki w  w a ke  z  mgła
W walce z największym wrogiem żeglugi, jakim 

jest mgła, statki mają do dyspozycji szereg róż
nych technicznych środków pomocniczych, jak 
urządzenia radiowe, podwodne sygnały dźwiękowe 
i syreny. Ostatnio do tej kategorii dochodzi nowo- 
wynaleziony aparat, „zawiadamiający" szybciej niż 
wszystkie dotychczasowe o zbliżaniu się statku 
i przyjmujący sygnały ostrzegawcze z odległości 
znacznie większej, niż to zdoła pochwycić ucho 
ludzkie. Obecnie przeprowadzane są liczne próby 
tego nowego wynalazku na statku pasażerskim 
„New York", na linii okrętowej Hamburg— Amery
ka. W pobliżu pomostu kapitańskiego na górnym 
pokładzie ustawiono dwie potężne muszle o śred
nicy 1 metra, a skonstruowane według zasady łudz
ił go organu słuchowego. Potężne muszle wy
chwytują fale dźwiękowe drogą naturalną. Przy
rząd składa się z dwu obracających się części, a 
mianowicie rotacyjnej muszli, przyjmującej dźwię
ki oraz z rotacyjnych elipsoid, które mają za za
danie alarmować załogę.

Konstruktorem tego aparatu jest pewien były 
pułkownik armii austriackiej, a wybudowaniem za
jęła się wiedeńska fabryka przyrządów optycznych 
Goertza. Wyniki dotychczasowych prób wskazują, 
że nowy instrument odda w przyszłości żegludze 
wielkie przysługi w walce z mgłą.

ALLAN VAUGHAN ELSTON. 6

D S U O H E K  HA P A L N I E
Przekład z francuskiego Z. S.

Story miały być spuszczone, aby jaskrawe świa
tło nie raziło powiek chorego. Oczy miały być co 
godzinę zapuszczane niebieskimi, czerwonymi i zie
lonymi kroplami. Przed wyjściem przygotował 
maść do nacierania, aby jej zapach uderzył węch 
pacjenta oraz jego żony. Co tym bardziej miało 
ich przekonać o poważnej kuracji.

—  Dość będzie na dzisiaj —  rzekł wreszcie.
Tymczasem Narcosa podniosła kotwicę i odpły

nęła z zatoki, przesuwając się między koralowymi 
rafami. Coxon westchnął ciężko. Czemu się nie 
ośmielił wyjechać? Lecz posiadał dumę artysty, 
który dba o swe dzieło, choćby ono było prostym 
oszukaństwem.

Dawe Coxon został więc trzy dni u Ryszarda 
i energicznie prowadził w dalszym ciągu kurację, 
nie troszcząc się bynajmniej, że jego biedne ofiary 
czeka tragiczne rozczarowanie.

Trzeciego dnia przed wieczorną porą, zawiązał 
mocno bandażem oczy swego pacjenta.

—  Zdaje mi się, że uzyskamy zupełne powodze
nie. —  Rzekł z wyrazem triumfu do Ili. —  Nie 
jestem jeszcze najzupełniej pewny, lecz mamy dzie

Był to moment nader przychylny dla propagandy 
komunistycznej w rozbitych ciągłymi wojnami ge
nerałów i osłabionych intrygami Japohii Chinach. 
Bliicher (Galen) zjawia się w Kantonie ze szta
bem 300 najlepszych oficerów. Z jego inicjatywy 
otwarta zostaje w 1924 r. szkoła wojskowa Wam- 
pu, której nominalnym naczelnikiem jest dzisiej
szy dyktator Czang-Kai-Szek, jego zaś doradcą 
Borodin. W 1924 r. armia gen. Galena idzie do 
zwycięstwa, biorąc twierdzę Weiczou, niszcząc ar
mię gen. Czendziumina i biorąc szturmem port 
Swatou. W końcu 1925 r. następuje przyłączenie 
do Kantonu prowincji Kwang-Tung i Kwan-Si. 
W 1926 r. następuje zajęcie stolicy prowincji Hu- 
czain —  miasta Czansu. Dalej dzięki Blucherowi 
zaięte zostają miasta prowincji Hupei i Czang- 
Kai-Sztk wchodzi triumfalnie do Szanghaju. Wte
dy dopiero dyktator Chin zwraca się przeciwko Ko- 
minternowi. W r. 1929 Bliicher rozgromił armie 
mandżurskie i wraca do Moskwy, zostawiając 
w Chinach marszałka Czan-So-Lina. W Moskwie 
Bliicher przyjęty został z nadzwyczajną pompą. 
W ciągu ostatnich lat pracuje on nad reorganiza
cją armii czerwonej.

Radło
RADIOFONIZACJA 50 CZYTELŃ I ŚWIETLIC

T. S. L. Id<?a radiofonizacji kraju przenika już dzi
siaj do wszystkich warstw społeczeństwa, staje się 
zadaniem i celem bez mała wszystkich organi
zacji, które • w pracy na tym terenie rozumieją 
podniesienie kultury społecznej i uświadomie
nia obywatelskiego. — Wiele zrobiło już na tym 
polu T - wo Szkoły Ludowej, wkładające dużo 
starań w radiofonizację świetlic. Obecnie dowiadu
jemy się, że T. S. L. przy finansowej pomocy P. Ra

więć szans na dziesięć, że jutro gdy pani zdejmie 
mężowi opaskę, zobaczy on wreszcie śliczną pani 
twarzyczkę.

Przejęta radością uklękła koło posłania męża. 
Łzy przerywały je j słowa:

—  Czy słyszysz, mój Ryszardzie? Jutro bę
dziesz widział!...

—  Jutro —  powtórzył Kennedy głosem, zmie
nionym ze wzruszenia. —  Jutro skończy się dla 
mnie noc wieczna... Jutro!...

A lf Honer czekał trzy dni na Coxona, nie śmiąc 
opuścić swego sklepu. Czemuż dotychczas on się 
nie zjawił z perłą? Coxon, niegodziwy oszust, ze
chce go zapewne wykiwać. Trzeba będzie mieć się 
na baczności.

—  „Będę ją miał, będę" —  powtarzał sobie za
ciskając zęby i racząc się wielkimi łykami whi
sky.

Był sam i pijany, gdy Coxon mający się rów 
nież na baczności, ukazał się wreszcie we 
drz\yiach- Oczekując tych odwiedzin, Honer ode
słał na noc swoich pomocników.

—  Masz ją ?  Spytał ochrypłym, pijackim gło
sem.

—  Znasz mnie, stary druhu —  odparł z dia
belskim uśmiechem Coxon, pokazując perłę.

Honer wyrwał ją  z rąk. swego wspólnika i po
chłaniał ją  małymi, chytrymi oczkami, w których 
błyszczała nieopisana zachłanność. Coxon tym
czasem nalewał sobie z całym spokojem wódkę.

dia radiofonizuje 50 czytelń i świetlic w Małopolsce.. 
w woj. lwowskim, stanisławowskim i tarnopolskim. 
Radiofonizacja tych czytelń i świetlic zostanie uko i- 
czona w dn. 20 listopada.

KOBIECY KWARTET WĘGIERSKI PRZED MI
KROFONEM. P. Radio zaprosiło no wtorek, dnła 15 
listopada o godz. 22.10 niepospolitych gości: węgier
ski kwartet smyczkowy, złożony z »amych kobiet. 
Węgierskie artystki: Maria de Kalman, Elżbieta de 
Kory, Ilonka Nagy i Herminia Ulbrych wykonają 
utwór swego rodaka, słynnego kompozytora współ
czesnego — Erneste de Dohnanyiego oraz Schuber
ta Allegro c-molL

Program y stacyj radiowych
WTOREK, 15 LISTOPADA 1938

Warszawa i program ogólnopolski; godz.: 6.30 Pieśń 
poranna; 6.35 Gimnastyka; 6.50 Muzyka z płyt; 7.00 
Dziennik poranny; 7.15 Muzyka z płyt; 8.00 Audycja 
dla szkół; 11.00 Pogadanka dla dzieci starszych; 11.57 
Sygnał czasu i hejnał z Krakowa; 12.03 Audycja połu
dniowa; 15.00 „Mam lat 15“ — powieść; 15.16 Skrzyn
ka ogólna; 15.30 Muzyka obiadowa; 16.00 Dziennik po
południowy; 16.08 Wiadomości gosp;;larcze; 16.20 Prze
gląd aktualności; 16.30 Recital śpiewaczy; 16.45 Poga
danka; 16.55 Koncert fortepianowy; 17.20 Pogadanka;
17.30 “Z pieśnią po kraju"; 18.00 Audycja dla wsi; 18.30 
Audycja dla robotników; 19.00 Koncert rozrywkowy; 
20.35 Aud. informacyjne: Dziennik wieczorny, Wiado- 
muści meteorologiczne, Wiadomości sportowe, Nasz pro
gram na jutro; 21.00 Koncert (śpiew); 21.55 Szkic li
teracki; 22.10 Audycja kameralna; 22.55 Przegląd pra
sy; 23.00 Ostatnie wiadomości dziennika wieczornego; 
Komunikat meteorologiczny; 23.05 Wiadomości z Pol
ski.

Kraków, godz.: 6.57 Pieśń poranna* 8.10 MuzyKa 
z płyt; 11.15 Muzyka z Warszawy; 14.00 Muzyka obia
dowa; 14.50 Program na jutro; 14.55 Sprawy gospodar
cze; 15.15 Czy wiecie, że...; 18.00 Koncert kameralny; 
22.55 Lokalne wiadomości sportowe i informacje; 23.05 
Zakończenie audycji.

Lwów: godz.; 6 57 Pieśń poranna: 8.10 Poranek przy 
orkiestrze; 11.15 Muzyka baletowa; 14.00 Pogadanka;
14.30 Szkic literacki; 14.45 Wiadomości gospodarcze; 
14.50 Giełda lwowska; 14.55 Program na jutro; 15.15 
Skrzynka techniczna; 18.00 Wiadomości bieżące z mia
sta i prowincji; 18.05 Pogadanka; 18.15 Audycja dla 
audycji.

Katowice, godz.: 5.30 „Dzień dobry"; 6.30 Program 
na dziś; 11.15 Muzyka baletowa z płyt; 14.00 Wiadomo
ści gospodarcze lokalne; 14.05 Konceit życzeń;

Programy stacyj zagranicznych: godz.: 19.00 Radio 
Romania. Wieczór polski; 19.00 Londyn Reg. Koncert 
symfoniczny; 20.00 Radio Romania. Koncert symf.; 20.50 
Florencja. „Kraina śmiechu" — operetka; 20.55 Hilver- 
surn I. Koncert symf.; 21.00 Mediolan. „Madame Butter- 
fly" — opera; 21.30 Paris PTT. „Błękitny mazur" — o- 
peretka; 21.30 Wieża Eiffla. Koncert orkiestrowy.

—  Jak się podzielimy tym łupem? —  Zapytał 
Honer, gdy w myśli ułożył już sobie wszystko.

—  Bagatela —  odpowiedział Ooxon, jakby nie 
zauważył niczego!

Mam kupca w Papeiti. Gdy mu oddam perłę, 
przyszlę ci w brzęczącej monecie połowę je j war
tości.

Oczka Honera skryły się za fałdami powiek 
Czytał w duszy swego towarzysza, jak w otwar
tej księdze.

— Jak myślisz, ile za nią dostaniesz? —  Za
pytał jeszcze, zbyt sprytny, by się zdradzić ze 
swym posądzeniem.

—  Powinnaby nam przynieść co najmniej dzie
sięć tysięcy dolarów. Rzekł Coxon. Może trochę 
mniej, może trochę więcej. A le wiesz co, mój ko
chany, wezmę całe ryzyko na siebie—

—  Dawe —  jak ty to rozumiesz?
—  Dam ci czek na pięć tysięcy dolarów. S we

zmę perłę ze sobą.
Honer zaśmiał się krótko, chrapliwie.
„Czek —  pomyślał —  a do tego oczywiście bez 

pokrycia". Ale raz jeszcze potrafił zataić posą
dzenia, zdając sobie sprawę, że zdradzić je, to 
zrujnować plan, który budował w swym mózgu.

—  Niech będzie pięć tysięcy, Dawe, i sprawa 
załatwiona.

Coxon wyjął żywo z kieszeni zeszycik, zapisał 
bez wahania żądaną sumę i wręczył go Honerowi, 
który mu oddał perłę. (Ciąg dalszy nastąpi).
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